Głosowanie w sprawie nadania statutu GOK. Zmianie ulega paragraf 2 mówiący, że organizatorem GOK jest nie Rada Gminy Siedlce a Gmina Siedlce.

Elżbieta Łęczycka: Skoro w ustawie o samorządzie gminnym i w statucie naszej gminy rozumiemy, że gmina to jest wspólnota samorządowa to jak mam rozumieć, że organizatorem jest gmina? Ja tego nie rozumiem. 

Ewa Foryszewska: Na drugiej stronie tej uchwały jest uzasadnienie i to wynika z tego, że odwołanie jest do art. 9 i 10 ustawy o działalności kulturalnej. Chodzi o to, że w art. 9 ustawy o  działalności kulturalnej jest napisane w ten sposób, że jednostki samorządu terytorialnego organizują działalność kulturalną. Następnie wart. 20 jest napisane, że te jednostki samorządu terytorialnego są organizatorami w rozumieniu ustawy. Jednostką samorządu terytorialnego nie jest rada gminy. Rada jest tylko organem uchwałodawczym a organem wykonawczym jest wójt. Natomiast jednostką samorządu terytorialnego może być gmina, powiat itd idąc wyżej. W związku z tym zapis, że organizatorem jest rada jest zapisem nieprawidłowym i w związku z tym, powołując się na te 2 art. wójt nie stwierdza, że organizatorem jest wójt ani, że rada. Rada poszła o krok za daleko pokazując, że organizatorem jest rada gminy, bo organizatorem jest gmina. (…) Orzeczenie załączyłam pokazując jaka jest linia orzecznicza. To orzeczenie, które dołączyłam pokazuje tyle, że jest uchylona uchwała tam, gdzie miasto czy gmina wskazało jako organizatora Miejskiego Ośrodka Kultury wskazało radę miasta. Po prostu może być tylko dana jednostka: miasto, gmina, powiat. A potem dalsze wyjaśnienia w tym orzeczeniu to mówią w ten sposób: który organ i w jakim zakresie do czego to się przechodzi do ustawy o samorządzie gminnym. Jeżeli chodzi o statut to uchwala go rada, ale z kolei art.30 mówi, że kierowników jednostek organizacyjnych powołuje wójt.  Czyli w zakresie powoływana dyrektorów decyduje wójt. Nie ukrywam, że na cytowanie przez pana radnego Misiurę tego artykułu, jest prosta reakcja wójta, że jeżeli jest zapis nieprawidłowy to natychmiast wprowadzamy zapis prawidłowy, że organizatorem jest jednostka samorządu terytorialnego. 

Marek Misiura: W ustawie zasadniczej napisane jest, że jednostka samorządu terytorialnego zobowiązana jest do organizowania działalności kulturalnej na swoim terenie. Tak jest napisane. Wobec tego tam nie ma uściślonego w przepisie żadnym, że ma to zrobić gmina jako kto? Gminą jest również rada i tutaj ustalono. Ale mam do pani pytanie zasadnicze. Od którego roku pani jest prawnikiem w tej gminie? 

Ewa Foryszewska: Ja myślę...

Marek Misiura: Ale pani mecenas proszę odpowiedzieć.

Ewa Foryszewska: Ja myślę...

Marek Misiura: Ale proszę poinformować nas. 

Ewa Foryszewska: W tej chwili nie pamiętam. 

Marek Misiura: Ale ile? 7? 8? 

Ewa Foryszewska: Na pewno byłam między innymi twórcą tego statutu jeżeli o to panu chodzi. 

Marek Misiura: Drodzy państwo, ja powoływałem się na pkt. 4 paragrafu 2 to jest dokument z 2004 roku podobno jest bublem prawnym. Jest tam napisane wyraźnie: organizatorem GOKu jest Rada Gminy Siedlce i my nie zabieramy uprawnień panu wójtowi, bo bezpośredni nadzór nad działalnością GOKu sprawuje wójt gminy Siedlce.Bezpośredni nadzór . Nie powiedziane jest również to co się Pani się tutaj powołuje na wyrok z Bydgoszczy NSA. Ja już wielokrotnie mówiłem, że wyroki Najwyższego Sądu Administracyjnego czy Trybunału Konstytucyjnego nie są wyrocznią prawną. One sugeruję, że w tym kierunku należy zmieniać prawo. Orzecznictwo sądowe stanowi cenną wskazówkę odnośnie tego jak należy ustalić rzeczywiste znaczenie prawa. I teraz tak. W tym akcie z Bydgoszczy jest napisane: ustawa o organizacji i prowadzeniu działalności kulturalnej stanowi lex specialis wobec ustawy samorządowej. Zatem w braku szczególnych uregulowań należy stosować ustawę o samorządzie gminnym i przyjęte w nim współdziałanie organów i wydziałów kompetencji. To znaczy, że ta ustawa o prowadzeniu działalności kulturalnej ona jest szczegółowa i na nią należy się przy organizacji domów kultury powoływać. Nie na ustawę o samorządzie gminnym, bo ona jest ogólna. Tak jest napisane w wyroku, na który się pani powołuje. Ja mam prośbę: niech pani tego nie czyni, ponieważ nie można powoływać się na wyrok. Ma pani prawo i pan wójt ma prawo powoływać się na na wyrok NSA jeśli ta sprawa zostanie skierowana do tegoż sądu – będą przedstawione argumenty za i tak dalej. Jeżeli sąd napisze, że ta rada, za pani udziałem w tamtych latach popełniła błąd, bo to już 7 lat trwa ten bubel to rada zastanowi się czy to należy sprostować czy nie. Do dzisiejszego dnia jest to prawo obowiązujące Statut Ośrodka Kultury. Tutaj w tym wyroku z Bydgoszczy jest napisane również, że rada nie jest władna do pokrywania wierzytelności i tak dalej jeżeli ośrodek kultury upadnie. Nieprawda, bo rada gminy przyznaje wszelkie pieniądze na działalność ośrodka kultury, pan wójt sprawuje władzę  nad właściwym wydawaniem pieniędzy a rada potem nadzoruje - także rada jest władna do likwidacji, do rozporządzenia mieniem itd. Pozwolę sobie zacytować jeszcze jedną rzecz panie wójcie napisałem, że prawo jest wadliwe, ale to jest prawo. Ja cenię pana za fachowość i wielokrotnie to mówiłem pozwoli pan, że przeczytam panu parę słów z 2 grudnia 2010 roku: „Obejmując urząd Wójta Gminy Siedlce uroczyście ślubuję, że dokonam wierności prawu a powierzony mi urząd będę sprawować tylko dla dobra publicznego i pomyślności mieszkańców gminy.” Być może to prawo źle funkcjonuje jakoś.. Ale myślę, że dla dobra społeczności przy tak dużym poparciu dyrektora działa wszystko znakomicie i nie można burzyć tego co jest dobre i to w tak pilnym trybie.  

Ewa Foryszewska: Ja myślę, że zagadnienia są trudne, ale dobrze by było gdyby pan starał się przynajmniej je zrozumieć. Przynajmniej starał się. Nie może pan cytować pojedynczych wyrazów z uzasadnienia nie rozumiejąc samej istoty tezy. Przecież końcowe orzeczenie tego było takie, że sąd uchylił statut tej rady, która wskazała jako organiza...

Marek Misiura: Ale nie naszej. 

Ewa Foryszewska: Ale to jest przykład orzeczenia. Początkowo i nadzór wojewody i orzecznictwo, które się wtenczas nie ukazywało, ale piśmiennictwo uważało, że rada gminy może doprecyzować statutem wskazanie organizatora, ale to  w świetle późniejszego orzecznictwa nie utrzymało się i zostało wykazane, że jednak organizatorem jest gmina jako jednostka organizacyjna a akt wyższego rzędu jakim jest ustawa o samorządzie gminnym decyduje kiedy określone czynności wykonuje rada gminy a kiedy wójt gminy. I to jest tyle. Jeżeli to zostało jakby przy okazji poddane jest analizie to myślę, że intencją również pana jeżeli mówi pan, że stoi pan na straży prawa to jest również doprowadzenie do sytuacji żeby to było zgodnie z prawem. Znam pana stanowisko w zakresie orzeczeń sądów. Pan twierdzi, że te orzeczenia sądu sobie a rada gminy sobie i dopiero jak doprowadzimy do sytuacji takiej, że jak się znajdziemy w sądzie najwyższym to wtenczas pan zrozumie, że no coś było nie tak jak sąd najwyższy w naszej sprawie orzeknie. Nie. Po prostu trzeba analizować linię orzeczniczą. To nie można pominąć tego milczeniem. 

Mirosław Bieniek:  Dziękuję panie Marku, że cytuje Pan rotę ślubowania mojego. To właśnie również mówiłem w miesiącu grudniu, że postaram się uporządkować wszystkie sprawy, które są  na terenie gminy nieprawidłowe a dotyczyło to między innymi zatrudnienie p.o. Efektem tego są dzisiejsze poruszenia. Proszę państwa mówmy prawdę. Statuty przygotowali p.o. dyrektorzy GZEASu i GOKu  do pomocy mając obsługę prawną pani prawnik. Jeżeli  pani prawnik parafę postawiła przy tym, że jest to zgodne z ustawą to jest  to delikatnie mówiąc błąd merytoryczny, bo ustawa z roku 2000 mówi wyraźnie kto jest władnym organizatorem GOKu : gmina jest władna a nie rada gminy. Mało tego, upoważniłem już nowego dyrektora GZEASu do przygotowania nowego statut. W starym jest mnóstwo błędów. (…) Rada jest ciałem uchwałodawczym a ja jestem ciałem wykonawczym. Ustawa o samorządzie rozdziela wyraźnie mówiąc co należy do rady a co  do wójta. Sprawy personalne należą tylko do wójta lub burmistrza lub prezydenta. 

Marek Misiura: Panie wójcie wszystko w porządku. Prosiłem pana kiedyś żeby się pan wycofał na 3 lata żeby uregulować sprawy właściwego odbycia konkursu i powoływania dyrektora. Właściwe by to było. A nie tak pochopnie. Pan mówi, że to dyrektor GOKu powinien dokonać zmian w statucie

Mirosław Bieniek: Wnioskować. 

Marek Misiura: Wnioskować. Nieprawda. Statut nadaje rada gminy. Wobec tego obciążam odpowiedzialnością poprzedniego przewodniczącego rady, który nie dopilnował tych zasad i pani mecenas również powinna przeglądać dokumenty żeby zobaczyć co jest zgodne a co jest niezgodne z prawem. Nie chcę odbierać panu tej kompetencji. Zostawmy to na 2-3 lata, stwórzmy regulamin wyboru zgodnie z nowymi zasadami. Nie tak pospiesznie, bo to będzie tylko ze szkodą dla społeczności naszej.  

Ewa Foryszewska: Nie ma bezpośredniego związku z powołaniem dyrektora. To jest w pewnym zakresie poprawienie statutu. A kompetencja wójta, żeby powołać dyrektora wynika z art. 30 ustawy o samorządzie gminnym i to jest akt wyższego rzędu, ale jeśli akt niższego rzędu jakim jest prawo miejscowe jest błędny to my go od razu poprawiamy. I taka jest potrzeba. A kompetencja wójta żeby powołać dyrektora to on skorzysta z ustawy o samorządzie gminnym. 

Mirosław Bieniek: Panie radny pan mi sugeruje żebym się wstrzymał na 3 lata? 

Marek Misiura: Tak. 

Mirosław Bieniek: To ja mam nadal tolerować to co jest niezgodne z prawem a więc zatrudnianie pracowników na stanowiskach kierowniczych w formie p.o.? 

Marek Misiura: Ma pan... 

Mirosław Bieniek: I mam łamać tą ustawę?

Marek Misiura: Ma pan prawo zatrudnić obecną dyrektorkę na...

Mirosław Bieniek: Proszę pana ja nie mogę zagwarantować, że to jest najlepsza kandydatura. To pan mówi, że to jest najlepsza kandydatura a ja tak nie twierdzę, że jest najlepsza. To jest dobra kandydatura, ale ja miałem możliwość przesłuchania 18 kandydatów i naprawdę niektóre programy mi się podobały. Nie proszę żeby ktoś wchodził w moje kompetencje ja odpowiadam za swoje kompetencje i ponoszę odpowiedzialność za moje decyzje. 

Grzegorz Koc: Czy ktoś z państwa radnych widzi potrzebę zabrania głosu? Nie widzę.  

głosowanie: 8 – za, wstrzymujących się - 5 Misiura nie głosował. 

Głosowanie w sprawie ustalenia wynagrodzenia wójta.  

Grzegorz Koc: Wpłynął wniosek od części radnych z projektem uchwały i wpłynęło pismo od sołtysów w związku z czym została przygotowana ta uchwała. Podpisanych jest 20 sołtysów.  

„Pan  Grzegorz Koc, przewodniczący Rady Gminy Siedlce. 

Zaniepokojeni i oburzeni informacjami prasowymi z ostatniej nadzwyczajnej sesji Rady Gminy Siedlce, która miała miejsce w dniu 12 sierpnia zwracamy się do pana przewodniczącego z prośbą o podjęcie natychmiastowych działań unieważniających uchwałę Rady Gminy Siedlce dotyczącą obniżenia wynagrodzenia wójtowi Gminy Siedlce. Kategorycznie sprzeciwiamy się  takim posunięciom radnych. Uważamy, że decyzja radnych została  podjęta pod wpływem emocji i jest niesłuszna. Zwołanie sesji nadzwyczajnej w trybie  pilnym pozbawiło nas, sołtysów możliwości wyrażenia swojej opinii. Uważamy, że takie działania kompromitują społeczność gminy Siedlce. Jednocześnie na ostatniej sesji na wyżej wymienione pytanie nie otrzymaliśmy odpowiedzi. Żądamy natychmiastowego przywrócenia dotychczasowego wynagrodzenia panu Mirosławowi Bieńkowi, wójtowi Gminy Siedlce. 

Z poważaniem , 

sołtysi gminy Siedlce.” 

Czy ktoś z państwa radnych chciałby zabrać głos w sprawie tej uchwały? 

Elżbieta Łęczycka: Dzisiaj będziemy tą uchwałę uchylać, Chciałam zapytać, bo pan wójt na tej sesji kiedy ta uchwała zapadła obiecał, że przedstawi nam zarzuty wobec osób odwoływanych i przedstawi kandydatów. Czy dzisiaj moglibyśmy usłyszeć te zarzuty? I przysłuchując się temu – ja nie jestem ekspertem od prawa, słucham swoich kolegów i pani prawnik i ja się do pana wójta zwracam – być może zrobił pan wszystko w majestacie prawa i tutaj nie będę z tym dyskutować, zgadzam się z tym i przyjmuję. Ale ja się zwracam do pana, którego znałam dawno temu i chcę się do pana zwrócić słowami pieśni numer 14 Jana Kochanowskiego a pytanie końcowe zadam za chwilę. Proszę się nie oburzać …

Grzegorz Koc: Proszę nie przeszkadzać w obradach.

Elżbieta Łęczycka:  

„Wy, którzy pospolitą rzeczą władacie,

A ludzką sprawiedliwość w ręku trzymacie,

Wy, mówię, którym, ludzi paść poruczono

I zwierzchności nad stadem bożym zwierzono:

Miejcie to przed oczyma zawżdy swojemi,

Żeście miejsce zasiedli boże na ziemi,

Z którego macie nie tak swe własne rzeczy

Jako wszytek ludzki mieć rodzaj na pieczy.

A wam więc nad mniejszymi zwierzchność jest dana,

Ale i sami macie nad sobą pana,” I teraz pytanie czy pan wójt po tylu latach pracy chciałby tak odchodzić z pracy jak pan Soczewka i pani Wojtyra?  

Mirosław Bieniek: odpowiedź niewyraźna

głosowanie: 8 – za, 6 – przeciw 

